
Genialny aktor, Paweł Muni, stworzył najwięllrnzą kreacjQ swego 

żyda w filmie pt. „życie Emila Zoli" Fot. Warner Bros, 

Młoda i utalentowana akto·rka Inge v. Kuserow, zadebiutowała 

z powodzeniem w filmie pt. „Pieśń jej matki". 

Victor Me. Laglen i June Lang w filmie pt. „Nancy Strecle za-

ginęła". Fot, 20 Century Fox. 

Joan C~awford. 

Wirginia Bruce. 

Odbito w drukarni „lhirjera Łódzkiego'', 

DODATEK NIEDZIELNY DO „KURJERA ŁóDZKIEGO". 

Rok XIV I Niedziela, dnia 6 lutego 1938 roku. I Nr. 6. 

fiadrg r iowników P.C.fi. .lodzi 

W dążeniui do zapewnienia pierwszej' pom-0cy łudności naszego miaista Polski Czerwony Krzyż organiżuj~ i szkoli coraz to nowe 

zastępy; ratowników i ratownfozek. W dniu 29 stycznia r. b. w głównej .sali wykładowej PCK, Oddziału Łód'zkfogo„ w -0bec11ości 
przedstawicieli Władz Państwowych, Polskiego Czerwonego Kuyfa, Ligi Obrony Powietrznej i Przeciwgazowej oraz Prze­
mysłu Łódzkiego odbyło się uroczyste zakończenie kursu rat.- san. dla praco-wnik6w zakładów,:. Al1art, Rousseau et_ Ćo i K. Haf 

:frichter. Podkreślić należy duże zrozumienie i bezinteresowne oddanie ,się tej sprawie o tak dużY'Jli. znaczeniu społecznym za­

równo uczestników kursu jak również Dyre.kcyj Zakładów. Rezultatem tego był bardzo wysoki poŻrom kursu~'i d~skonałe wyni­

ki egzaminów albowiem na ogólną. liczbę 56 uczestników z wynikiem celują.cym .uko!ńcżyło kurs 30 osób. Na zdj.ęciu od lewej: 

-pp. Franciszek Ambroziak, dyr. G. A. Hessel, St. Oziemski, kier. Dru:życki, instr. M. Mikulski, 1nsp, K. Wachowicz, dr. H, 

Wielicza:ńsiki, dyr. K. RUcker~, dyr, W. Petrak i E. Aleksiejew. 

: I 
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fot. A. Meyer Piotrkowska 182, teL 108-81 



Pierwsza łady .•. 
T ;~;~ nazywaj4 Amerykanie panią 

A1111Q Eleo11orę Roosevelt, żonę prezy­
denta Stauów Zjednoczonych. Prezy­
dent i jego żona są dalekimi krewny­
mi. Pra - pradziadem ich był Cleas 
va n Ros,envelt, który w r. 1649 przybył 
do New-: .Amsterdamu dzisiejszego No 
,v1,;gC· j u1 1

, Osierocona w 1 o roku 
życia Anna !:.h.:onora Roosevelt, wycho 
W)"\'ćlh si~ ,u swych krewnych, któ­
rzy i 1\.'i nb p:rnicnkę wysłali do An­
glii do słynBcj pL·nsji panny Suove­
'strc~ W pensjo1 1 ·ie tym kształciły się 
c{irki naiv, jszych rodzin obu 
k'-- 'ync ~tów. Co rnlnt wakacje spę­
dzano w europejskim ośrodku kultu­
rJ.lilym.· W ten sposób prZ) szła „pier­
wsza Jady. w U. S. A" po·znala Floren 
LJ~, R- 'aryż/ 1Wiedeń. Mądra: wy­
chow:iwczvr ie zaniedba!a pokazać 
swym uc:zenicom_, wśród których znaj 
-fowąłv. :się córy królewskich domów, 
dzielnh;e nędzy w Londynie, budząc 
w Wycho1yanicach zrozumienie dla za 
gaqnień socjalnych, pojmowanych w 
ducJ;fu :.chrześcijańskim. Po powrode 
do S.tanów Zjednoczonych, Anna Ele­
ono·ra Roos~veltiobrała karierę nau­
czycielki: W 20. roku życia wyszła za 
mąż· za Franklina D. Roosevelta, 
obe'~n~go prezydenta. Dziś jeszcze pa 
ni pre:zydentowa wykłada 3 razy w ty­
godniu historię Stanów Zjednoczonych 
i 1'Jteraturę angielską. 

·.'-Poza tym jest ona współwłaściciel 
ką)wy,twórni artystycznych mebli w 
T~l !\iii, która zatrudnia 30 . artystów­
stolarzy' . Mimo swych różnorodnych 
~aj~,~~·, żana prezydenta znajduje czas 
Jesf:qe na wypełnienie swych obowią 
zkqw ·reprezentacyjnych, p~~;anie ksią-

Ro:bot11icy jednej z fabryk ·objęty'Ch ·akcją 
rndiofonizacji dizielnic robotniczych, 01glą­

dają nowy transpiort „det ef o·nów". 

Pan wojewoda łódzki Aleksander HaukeM Nowak, protektor Tygodnia Propagandy 
Radia. 

żek, artykułów, rozpraw naukowych z 
dziedziny polityki socjalnej i t. p. Jej 
pasją są podróże. W pierwszym ro­
ku urzędowania prezydenta przebyła 
60.000 km. w samolocie, koleją i w 
samochodzie. 

„Picdróżuje dużo - oświadczyła 
kiedyś j'ednernu z dziennikarzy -
gdyż uważam, że pforwszyn1 obowią­
zkiem moim, jako żony· pre~ydertta, 
jest przlekonać .się naocznie o nędzy, 
pantt.iącej w kriaju". 

To też znają j'ą przede wszystkim 
ubodzy. Pani Ro-osevelt potrafi być 
jednego dnia wśród bezrobotnych w 
sta.11ie Tennessee, na drugi w przytuł­
ku si·erocym we wschodniej dzielnicy 

Nowego Jorku, a dwa dni później izwie 
dzić więzienie kobiece w Kalifornii, 
by się przekonać, w jakich wanu1kach 
żyją ludzie, których społecze11shvo· sy­
tych usunęło poza nawias norma'lncao 
życia. Amerykanie nazywają ją takŻe 
„okiem prezydenta". Nie ma. bowiem 
żadnego ważniejszego wydarzenia w 
Stanach Zjednoczonych, ża·clnej bolą­
czki społ·ecznego· życia, którejby prezy 
dentowa nie widziała, nie stwierdziła 
naocznie. Utrzymuje ona codzi'enny, 
żywy kontakt ze wszystkimi ośrodka­
mi kraju. Ilość listów, jakie prezyden­
towa otrzymuje z różnych stron kraju 
od ludzi różnych klas i stanów, .obli­
czają prneciętnie na 400 dziennie. 

W ub .. niedzielę od1był się Walny Zjazd O kręgowy Polskiego Bia.łeg·o Krzyfa 1,v sdi · 
· Z. Of1c. Rezerwy. Na· zdjęciu .prezes Stefan Szmidt, delegatka Zarządu Nacz. p. 

H. Paczyńska i inni. 

2 

Władysław Krasńowiecki utalentowany re­
żys·er i artysta Łód,zkich 'Teatrów Miejskich, 
który ostatnio z wielkim kunsztem scenicz­
nym wyreży.seroiwał sztukę T. Rittnera 

Studio ruchome w czasie 'Tygodnia Propagandy Radia oblegane przez 
Tu1szyna. 

mieszkai1ców 

„Głupi Jakub". 

Chrześcijański Cech St1olarzy urzą.dził w dniu 29-go stycznia r.b. 

w lokalu „Resursy" tradycyjny „Opłatek" dla swych :członków i 

i.eh rodzin. Gośćmi byli przedstawiciele Wydziału Prz;em I .inst. 

naczel. inż Przeździecki;'· dr Łukasiewicz i weteran 1863 roku 

p. Ignacy Harde. 

Orkiestra Wojskowa przed Łódzką Radiostacją. 

Związek kupców spirytusu· i tyto:i1iu w Ło.:lzi, urzątlził „opłatek" 
dla . członków zWi.ązku, ich ródzin; ora:z z.apro,szónych ·gości- w Io:. .. 

kalu Iiandlo.wców przyi u:l. PiotrkqyY:s~i.ej . 108. Si~cfaą 'pp: 1;r~zes 
. J, Cwięka, ie.' ·~ie~trzyń~kf :,f ·F~·: Eki~.1~15r:;,'. ·'.' '. .". :··" ''.' 



Il sióp tałr polsbłth. 
W uroczym zakątku podtatrza11-

skim tuż koło Zakopanego, powstało ' . piękne dzieło, mające służyć spr~w.1'e 
wychowania narodowego młcdz1ezy 
polskiej zagrainiq. Proble11_1 wychow~ 
nia młodych pokoleń polskich zagran1-
c'ą jest od początku istnienia świa~o·­
weao Związku Polaków z Zagranicy 
prz~dmiot1em specjalnej troski i ~ysi~­
ków. Z każdym rokiem pogłębia się 
i rozszerza zasięg ,pracy na tym odcin­
ku. 1Wymownym tego dowodem jest 
właśnie nowowybudowany ośrodek 
wychowawczy światoweg_o Związku 
Polaków z Zagranicy. Ma on być kuź­
nią, z której wychodzić będą zaharto­
wane i odpowiednio przygotowane do 
pracy na terenie jednostki.. 

W dniu 23-go b. in .. ośrodek ten 
został uroczyście przekazany świato­
wemu Związkowi przez prz:edstawicie 
la p. Ministra Spraw Zagranicznych -
Józefa Becka, dyrektora Tomir,a. Drym 

mera, gorącego rzecznika wszelkich 
poczynań podejmowanych na odcinku 
Polonii Zagranicznej. Dyrektor Drym­
mer przekazując ośrodek w wypróbo,­
wane i doświadczone ręce światowego 
Związku Polaków z Zagranicy wyraził 
nadzieję, że ośrodek ten stanie się spad 
kobiercą pięknej tradycji Oleandrów, 
z których tak, jak ongiś stamt'ąd, wyj­
dą teraz szermierze idei wielkości na­
rodu pol&kiego. W imieniu światowego 
Związku przyjął ośrodek we władanie 
prezes Władysław . Raczkiewicz, dzię­
kując opiekunowi Polonii zagranicznej, 
p. Ministrowi Spraw Zagranicznych 
- Józefowi ,Beckowi za oddanie dla 
zadań wychowania młodzieży tak cen­
nej i niezmiernie wa.żnej · placówki. 
Równo·cześnie prezes Raczki1ewicz za­
pewnił, że tu,. u. szczytów górskich 
kształtować się będą dusze polskie 
do nieustannej walki i pracy nad reali 
zacją idei zjednoczenia narodu polskie 
go, która musi być dziełem· wszy­
stkich serc i wysiłkiem wszys*ich urny 
słów. 

Po przemówieniach zebrana mło­
dzież i obecni 'na uroczystościach kie­
rownicy skupie.11 pol~kich zagranicą 
odśpi·ewali w skupienfo hymn narodo­
wy, poczem na maszcie ukazała się 
dumnie powiewająca fla.ga polska, :bę 
dąca widoll1ym symbGlem jednoś~i na~ 
rodu polskiego na całym świecie. W 
i:mi eniu ziemi krakowskiej pr:zemówił 
pięknie jej gospodarz p. wojewoda 
krakowski dr. Tymiński;, wyrażafąc 
wielką ra.ciość, że właśni·e tu, w naj.., 
piękniejszym zakątku Polski· powsfa„ · 
je wielki.e dzieło, mające służyć idei 
jedności i wielkośCi narodu 1po1skiego 
na całym świ1ecie. 

Z kolei nastąpił uroczysty akt po­
.święcenia nowowzniesionych budyn-

J. E. ks. biskup Wł. Jasi{1ski po poświęce­
niu Wystawy Radiowej przemawia ze studia 
publicznego na Wystawie przed mikrofo-

nem i pubiliczno1ścią. 

~~~~!!!!!!!!!!!!~~~~~~--­

k ów. Poświęcenia dokonał proboszcz 
parafii ko·ścieliskiej w asyście ks. Po-. 
sadzy'ego, Rektora Seminarium Du­
chownego Zagranicznego w Potuli­
cach. 

Ośrodek składa się w chwili obec­
nej z jednego budynku mieszkalnego, 
mogącego pomieścić przeszło sto osób, 
z pięknego domu świetlitowego oraz 
znajdującego się w stadium ukor1cz1e­
nia drugiego budynku mieszkalnego. 
Całość, zarówno zzewnątrz, jak i wew 
nątrz, utrzymana jest w czystym stylu 
podhalańskim. Warto tu nadmienić, 
że pełny plan ośrodka przewiduje Jesz-

cze budowę dwu bndyn!{6w mleszka1· 
nych i jednego administracyjnego. Oś­
rodek wy,posażony jest w cały szerieg 
uclogodnier1 jak: światfo elekhyczne, 
woda bicż'ąca zimna i ciepła i t. d. 

Rozwinięcie należytej pracy kultu­
ralno - oświatowej i ideowo - wycho­
wawczej .gwarantować będzie kadra 
specjalnie przeszkolonych instruktn· 
rów - wykładowców i wychowawców, 
mająca dQ swej dyspozycji wszelkie po 
moce z dziedziny pracy kulturalno -o„ 
światowej i wychowania obywatelskie 
go jak: bibliotekę, kino, radio, gry, za­
bawy i inne pomoce świetlicowe. Am­
bicją światowego Związku jest stwo· 
rzyć takie warunki, w których można 
będzie przeprowadzać z j,ak najiep­
szym rezultatem akcję wyszkoleniową 
i wychowawczą. 

już pod własnym dachem obrado­
wała odbywająca się rok rocznic sesja 
Rady Naczelnej światowego Związku, 
gromadząc najwybitniejszych prned­
stawicieli życia polskiego zagranicą i 
osoby z kraju, którym leży na sercu 
sprawa rodaków poza. granicami ojczy 
zny. 

Obrady tej wysokiej w pracach 
światowego zwrązku instancji wyka­
zały duże zrozumienie i uznanie przez 
najszersze warstwy Polonii Zagranicz­
nej dla programów akcji, prowadzonej 
przez światowy Związek tak w dzie­
dzinie pogłębiania świadomo·ści naro­
dowej, jak i zapewnienia wychowania 
w duchu polskim młodych pokoleń. 

Dzięki zrealizowanej myśli własne­
go ośrodka wychowawczego· praca nad 
kształceniem umysłów i .serc młodzie­
ży będzie mogła nab1;ać nowych roz­
miarów i nowej treści 

w. z. 

W Łodzi odbył się opłatek zorganizowany prze•z Koiło żołnierzy b. 201 ochotniczego 
pułku piechoty. W kole tym są z.grupowani niemal w stu procentach żołlnierze 8 kom 
pa.Iiii wymienionego pułku, sformowaneij w 1920 roku przez łódzką młodzież harcerską 
Na zdjęciu uczestnicy uroczystości .z komendantem ł6dzkiego Koła p. mjr. Zahor~ 

skim na czele. 

Gmach prz,y ·ul. Żeromskiego 115 w Lodzi, . gdzie mieści się Wy­
stawa Radiowa i Studio Polskiego Radia dostępne dla 

ptibliczno.ści. 

Łódzki chór rewellersów K. Lubowskiego występujący w 
„Wesołych Dymkach''. 

W dniu 28 stycznia r. b. odbyło się zakończenie kursu dla .sekcyj 
. rat. -san. PCK. pracowników fi:rm.YJ K. Kro~ing Mliiller ·i Seidel 
i M Silberstein. Na zdjęciu widzimy przedstawicieli władZ i 

uczestników 1rur.su • 

5' 
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Maszty antenowe w Raszynie. 

Autorzy i wykonawcy „Wesołego Dymka"- „Lód.i. za 100 lat'' 

Choinka dla sierot po zmarłych inwalidach pracy w fabrykach 
łódzkfoh- biednych· dzjeci obdarowano llaczkami odzieżą. i cie· 
płą. bielizną. Uro~zystoiść ta odbyła się w obecności! przedstawi-

cieli Zarządu Związku Inw.alidow' Pracy. 



Pan Prezydent Rzplitej Polskiej Prof. Ig11a 
cy Mo.ścieki przed mikrofonem zainstalowa 
nym na Zamku K11ólewskim w Warszawie. 

Paf1styvo Ll;.y'.d: George, przę;byw,iijący . ~w 
CannęS, Q~ch;d,zili,;w tych dniach do'te we­
sele .. hństwo. Lloyd ,Ge1o·rge o.trżymali qepe 
s.ze gratulacyjne, od królri... Je.rzego ·. ,v;J;;gą 
Księstwa' Win~is-or, ocr rzącil:dltanów 'żjedno ' 
czonych, or.az szeregu krajów europejskich. 
Pref.ekt dep·arta~entu. Al:pes M~ri~imes do­
·ręczył Jubilatom ,;pis;rp.ro.,gratulacyjne n$ ... 
Delb~sa' w' imie~iu r~ą.du iran,c~s·kiego.'. N~, 

zdjęciu: .• :„> sędzi~' J-hbila~i. '. · . ·" · : . 

Rewo·lL"Lcja? Nic poidobnego1! 1'o tylko precyzyjna budowa wysta­
wy rozsypała s·ię skutkiem nieuwagi. 

1111111 Ili I 1111111 · 

~li 
. . 

' ' ~ . 'i ' I -„ ' , I ' I· ·. : . :. ' ' ' \ : . 1 , ' : • • ' ' • i 
.Sk.utld · pękniricfa taipy w prowincji hanrowe :tiskiej. Olqrzym~e połacie· zostały zalane po 
„ · " · · nagłej odwil~:i. ' 

'· 
Maszt ·radiostacji >yidzfa.ny z ·' d•o'łu 

P.' Alojzy Komander- Inspektor Szkolny m. Łodzi, protektor 

radiofonizacji Sz.kół Powszechny.eh. 

Premier: Gen. D·yw. Dr Felicjan Stawoj-Składkows~f przed 
. '. ' .,. - . 

. . : m.ikrófói.iem. 
, I 

SPEAKERZY 'ROZ'GŁOęNI LóDZKIEJ ·P. ,R. 

~ 1) Jadwiga Rothówna 
.;J;1 , I 

2) Zdzisław .Kunstman 
.,.· ~ ~ ,;. 

7 

.. ·, 3) Bolesław Busiakiew:i:cz 



--·-~. 

Uroc~·a. artystka filmowa. Liliana Harvey, ukaże· ,się .. w i 1owei świetneJ' kre· ·· k 
d

„ . · · . · •· J · · acJI. w orne 
11 pt, 117 pohczków...,_ 7. całusów'' . · . 

·Fot. Wars~awsika K. S. A, 

~li 
--------"'---~--~ ~----

Odbito w drukami „Kuriera Łódzkie~''. 'p 
•' 

DODATEK .NIEDZIELNY DO „KURJERA ŁóDZKIEGO". 

Rok XIV .I Niedziela, dnia 13 lutego 1938 roku. I Nr. 7. 

Wychowanie Fizyczne w Łodzi. 

W gmachu ·Polskiej YMCA w Łodzi„ na dużej sali gimn. w ubiegłyim tygo.dniu żo:Sfał zakończomy 3 ty.l?;'odniowy „Kurs Przodo-
1mików ćwiczeń. Rucho:wych". Je:St to. jeden z największych kursów tego rodzaju. Liczył 33 uczestników. z całego1 :powiatu ł6dz­
kiego, Dzięki przyC!iylnemu ill!to~wariiu się Polskiej YMCA, kurs odbył się w do~rych, hig\enlczny<h warunk~ch, Kurs .prze-

. p.row~dzony. byl przez ·Okręgowy Óśr:?dek Wychowania Fizycznego~ Należy zaz:naczy·c, że z Wychrnwam.ia Fizycznego Polskiej 
YMCĄ w Łodzi, kor:zysta dziennie do 800 .osób, ,z róż·nych warstw społeczeństwa jak; młodżie1ż szkół. · po1ws.zechnych i średnich, 

. p:edagogium,. członkl()wie Związków Sportowych, wojsko, po1icja, kluby sportowe ·i członkowie Polskiej YMCA„ Razem w mies. 
' > /' ' . ·· styczniu korzystało 5.701 osób. 

!! . Fot. A. Meyer Piotrkowska 182, tel. 108-81 




